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7 prenumeratę przyjmuje w Radomiu: Redakcya „„Gazety Radomskiej: — księg 


handle wi! 


Od Redakcyi 
„Gazety Radomskiejś 


sia 


Redakcya „Gazety Radotnskiej ma za- 
„aezył przypomwieć Szanownym prenume- 
zatoroni Swoim, że czas już nadsyłać pre- 
nameratę na kwartał II-gi r. b. 

Redakcya zwraca się przytem 4 uprzej- 


nakładu. 

y £ naszych prenumeratorów otrzy- 
m. listopadzie r. b. jako premium 

bezpłatne „Kalendarz powsze- 

chny* (łącznie ze ściennym i kieszon- 

owym oraz kwitem premiowym). 

Każdy z prenumeratorów ma prawo na- 

bywsć w, redakcyi „Gazety Radomskiej: 

w: klopedyę rolniezą” vy- 

r At 


dueuną nakładem „Rolnika i Hodowcy', 
cenę ws. 42 (zamiąst rs, 18.) 
_Redskcya uprasza serdecznie wszyst- 
kich ludzi dobrej woli, aby wpływem swo- 
przyczyniali się do zwiększenia liczby 
mików, „Gazety. Radomskiej" — pi- 
rzetelnie służącego sprawom ogółu. 


W interesie ziemian. 


„Się prawdopodobnie czytelniku nie 
padła ci w ręce książeczka z napisem: 
ie sprawy z czynności Tow. Kredyt. 
kk. 2a półrocze N.*, zapełniona liczb 
wlnmzami. Nie jest ona rzeczywiście tak 
jmującą, jak historya Kmiciców, Zań 
rżetskich a jednsk przezwycii 
żyst wstręt do cyfr i wysłuchasz jej tre- 
Bi się dowiesz, że to właśnie histo- 
wnuków tych ulubionych boha- 
jowicza. 
broszurze tej znajdziesz współ- 
dzieje szlachty polskiej i tych, co 


00 SZCZYTÓW! 


powIiEŚĆ 
Wincentego Kosiakiewicza, 


przez 


"— A więc doznała pani rozczarowania? 
Dziwi mnie, że dochodząc do tak późnego 
wieku, ludzie zdobywają się jesźcza na 
tyle wiary, aby módz się rozczarowywać. 
Zdaje mi się, że gdy ja się doczekam si- 

włosów, ale ja się ich nie doczekam 

a pewnością, nic by mnie w stanie nie by- 
ło rozczarować i zadziwić. 

— Zmieniają się wszyscy, nawet i w 
«pinu to widzę. 

— Wemnie? Ha! Ja sum nie wiem, 
czy jestem tym samym człowiekiem, który 
na licy św. Jana, w pokoiku, odnajętym 
od pani Justyny Pawłowskiej mieszkał, 
pracował i marzył i wierzył, czy też j 
stem kimś zupełnie, zupełnie innym. Nie, 
doprawdy musiał mnie dyabeł odmienić. 

— Paniel 

— 0! bwi się pani dyabła? Niepotrzeb 
nie zupełnie. Od takich poczciwych kobiet, 
etc stroni on skrupulatnie, za to ot 
takich dzielnych zuchach jak ja, hula 
00 sobie z animuszem i swobodą, niby pi- 
jeny bursz w knajpie. 

— 06 się z panem stało, panie Win- 
centy ? 


Gruazczyńskiego, Michalskiego Koźmińskiogo i Szerszy! 


arnie: pp. Grohmana, Zuckrai Dubeltowej; składy papieru: Rakowskiego j Bajączkowskieo; 
fsleiego, orńz handle towarów kolonialnych pp. Woyciechowakiego 1 Paschalskiego. 


przez posiadanie ziemi obyczaj i pragnie- 
nia jej sobie przywoilij dzieje, związa- 
ne ż iństytucyą Tow. Kred. Ziem., która 
przed pół wiekiem położyła sobie za zadanie 
nieść pomoc ziemianom przez dystarcze- 
nie środków kredytowych w chwili zupeł- 
nego zniknięcia i wyczerpania kapitałów. 

nie w tem dziele ze względu 


do wierzycieli tak: słuchajcie, nie mam 
złota ani srebra, ale oto daję wam zadru- 
kowane skóry baranie, na których wypi- 
sana jest obietnica, że za lat 40 będzi 
mieli wypłaconą pczez Tow. w podstawia- 
jące się miejsce sumę N. Za waszą cierpi 
wość i zaufanie dostaniecie co rok 4 
4d 100 złp. a teraz bezzwłocznie wyność 
się z hypoteki ze. swojemi intabulatami 
itp. prawami jurydycznemi. 

I sprawa w tych oto warunkach poszła 
wybornie, bo ci, ©o układali to prawo, byli 
prawdziwymi, Śmiałymi konserwatystami, 
wiedzieli czego chcieli — dążyli do ocale- 
nia szlachty i cel ten nie darmo zapisali 
ma czele prawa w słowach : „dła utrzyma- 
nia przy ziemi rodzin obywatelskich't 

Rzeczywiście, do roku. 1862 cały tryb 
procedury Tow., mianowicie też egzekucya 
należności umiórkowana, uwzględniająca 
istotę eksploatacyi rolnej, odpowiadała 0e- 
lowi na czełe prawa zapisanemu. 

Naraz i to współcześnie ze skutkami 
przesileń r. 1863 i następnych, pogodny 
dotąd horyzont Tow. Kr. Ziemsk. zasgpia 
się, zewsząd daje się słyszeć szmer potępie- 
nia: „Szlachta: nigdy nie dojrzeje, ziemia 
nic_nie warta, ale niech ich tam]... Spró- 
bójmy jeszcze dać nową pożyczkę , tylko 
tym razem muszą płacić drożej, już nie 4 
4.50j, od nowych listów i rygor egzekucyj- 
ny obostrzymy. Z administracją zacho- 
wawczą, potem trzechletnią dzierżawą kto- 
by się tam mozolił? Kto nie zapłaci dwóch 
rat, to fora ze dworal* Nie na tem wsze- 


jestom już od lat kilku. Sq, ludzie, co, zmie- 
niają się ciągle a powoli, nieznacznie. Ja 
raz się zmieniłem, odrazu za jednym za- 
mchem, sle dobrze. Posłuchaj jednak pa- 
ni mojej rady a rada to człowieka wybraw- 
nego. Weź pani pieniądze, To wszystko, 
bo za nie wszystko mieć można. 

Staruszka spojrzała na niego wzrokiem 
łagodnym, pełnym współczucia. 

— Nie musi być panu dobrze. 

— Przeciwnie, jestem najszczęśliwszym 
x ludzi. Poznałem Świat i umiem żyć. 

J widząc, że staruszka zabiera się do 
odejścia, sam powstał. 

— Oy pani ciąglo mieszkajw Krakowie? 

2 ak panie. , 

— [przyjechała pani tu może za intere- 
sem jakim. 

— Tak. to jest trochę, ale skoro... 

— Rozumiem i liczyła pani na pomoc i 
poparcie Bolesława. On wiele może i wie- 
le by dla pani zrobił, tylko, rozujnie pani, 
nie ma czasu na konwersacye. Gdzie pani 
zamieszkała? Odwiedzę panią | powierzy 
mi pani swój interes, Dobrze? Może co 
poradzimy. 

— Dziękuję! — odrzekła staraszka. 

Podała mu swój adres i wolnym kro- 
kiem, jak gdyby uginała się pod ciężarem 
jaki, wyszła ze wspaniałego domu na ri- 
chliwą ulicę Ringu. 

— Jaki to się ludzie zmieniają — myśla- 
ła sobie ż żalem i bólem. 


— Zemną?..nio, łuskawa pani. Takim 


lako Kofczył się zamach negacyjnej r 
formy, Dotąd Tow. ceniąc względy boga- 
ctwa krajowego, „udzielało dodatkowe po- 
życzki na. lasy „urządzone, teraz na bok % 
tem róztropnem rozporządzeniem, „lasy 
nic nie warte a przynajmniej każdego cza- 
su zniknąć i z pod zastawu usunięte być 
mogąt Popłoch, negacya — oto usposobie- 
nia i hasła, jakie towarzyszyły elaboracyi 
przepisów ż r. 1869 i tą też właśnie drogą 
przez zwątpienia i pessymizm otwartą, 
poszły i zniknęły starodczewne Jasy pol- 
skie, by wzbogacić kilkunastu fspekulan- 
tów niemieckich. 

Gzy wiecie jeszcze, jak inne, rozporzą” 
dzenie, mianowicie podwyższenie procentu 
od listów zastawnych do 50, zaważyło na 
współzesnych: kolejach własności ziem- 
skiej? Oto, przyjmując dług Tow. w sumie 
przeciętnej 75,000.000 rs., własność ziem- 
ska po rok 1888 za ten popłoch pesymistów 
i zbyteczną powolność dla kapitalistów za- 
płaciła baracz w sumie 15,000,000 rubli, 
Obectie zaś przy sumie ogólnej Tow, pod- 
niesionej do 120,000.000 rs. płacić będzie 
rocznie 1,200.000 rs. więcej, niż przy sto- 
pie 40, a płacić będzie prawdopodobnie 
dopóty, dopóki właściciele stowarzyszeni 
nie zminteresują się i nie zapoznają ze 
szczegółami, w powołanej na wstępie bro- 
szutoć „Zdanie sprawy” zawartemi i po- 
rzucinszy zgubną w tak ważnej sprawie 
bierność, nie zażądają ulepszeń, do jakich 
prawo upoważnia a położenie czyni nieod- 
zownemi. 

Nowe bowiem, obecnie obowiązujące 
prawo, w_ dniu 9 lipca r. b. Najwyżej za- 
twierdzone, stawia władze Tow. na grun- 
cie samorządu w następujących przedinio- 
tach : 

1. Stenowienia budżetu rocznego (art. 
72 prawa z d. 9 lipca 1888 r.) 

2. Przyznawania ulg w opłacie rat z po- 
wodu doznanych klęsk (art. 189 — 197). 

3. Oznaczania porządku umorzenia i 
wysokości procentów od listów zastawnych 
(art. 141). 

4. Przeznaczania pewnych sum z fun- 


Rozczarowanie, które tak późno ją spo- 


tkało, było jej bardzo ciężkiem. 


Rozdział 7-ty. 
Rodzina dyurnisty. 


Karol nie wyjeżdżał z Wiednia. 

je wielkiego miasta, towarzystwo 
wyższego Świata, który poznawać zaczął u 
szwagra, pociągnęło go swoimi. urokami. 
Narazie” odzień wieczorem robił postano- 
wieniewyjechania : 

— Bawię się tu doskonale, ale muszę 
pojechoć na wieś. Zrobiłem postanowienie, 

Lecz nazajutrz zostawał po to, aby odjazd 
odłożyć do następnego dnia. 1 w ten spo- 
sób ani spostrzegł się jak upłynęło mu kil- 
ka tygodni. Wreszcie i mówić już prze- 
stał o swoim wyjeździe. 

Janinę cieszyło niezmiernie towarzystwo 
brata, 

Tchylając, się o tyle, o ile tylko mogła 
to uczynić, od towarzystwa i życia z0- 
wnętrznego, kontenta była, że choć przez 
kilka godzin ma kogoś w domu, z kim by 
mogła” serdecznie, szczerze i swobodnie 
pomówić. 

Bolesław dla życia publicznego bowiem 
zaniedbywał zupełnie prywatne, Janina 
nie skarżyła się nigdy na to, ale czuła zu- 
pełnie zrozumiałą u młodej i kochającej 
kobiety potrzebę ulżenia swojemu sercu 
przez podzielenie z kimś myśli i wrażeń. 

Pawnego razu przyszła Karolowi do 


duszu rezerwowego na krótko-termi 

życzki dla. stowarzyszonych właścicie I 
(art. 260). 

Przejrzyjmy krótko przedmioty w tych 
4 punktach zawarte : 

1. W budżecie rocznym, zgodnie z wie- 
tokrotnemi wnioskami. na zebraniach wy- 
borczych objawianemi, zalecalibyśmy pod- 
wyższenie uposażenia urzędników wybie- 
ralnych czyli radców, wielu. bowiem z po- 
między nich są ludźmi niezamożnymi i 
tylko pomimo niezamożności dla swej za- 
cności i zdolności wybieranymi; wydatek 
zuś z podwyższenia obecnej ich pensyi 
miesięcznej do rs. 200 (w dyrekoyi szcze- 
gółowej) i do ra. 250 (w dyrekcyi głównej) 
nader nieznaczne obciążenie spowoduje 8 
będzie czynem sprawiedliwości: względem 
tych, których. działalność wyjdzie nieza- 
wodnie na pożytek stowarzyszonych. 

2. Prawo w d.9 lipca 1838 r. Najwy- 
żoj zatwierdzone w przedmiotach i wa- 
runkach art. 189—197 określonych (ul- 
gi) stanowi znakomity postęp w porówna- 
niu z odnośnemi przepisami i praktyką z 
roku 1869. Żeby jednakże dążność dobro- 
czynna prawa w tym przedmiocie nie była 
w wykonaniu spaczoną, należy zaniechać 
zwyczaju zarządzania sprawdzenia klęski 
na koszt dób, dotkniętych klęską. Dele- 
gacye w. tym celu zarządzane muszą da- 
wać rękojmię objektywnej i niewzruszonej 
dokładności, muszą przeto w powiększo- 


nym składzie co do liczby członków 1 ich 
hierarchii być zalecane. Koszta zjazdu ta- 
kiej delegacyi, gdyby, miały obciążać po- 
szkodowanego właściciela, stanowiłyby no- 
wą klęskę z rozporządzenia ludzkiego, 
obok tej, jaką los nawiedzić może. 

(D. cm) 


Głosy publiczne. 
XXIII. 


Na czasie. 


Niezuleżnie od togo jak zostanie roz 
strzygniętą kwestya przybudówki w gma 
głowy poczciwa myśl, aby odwiedzić matkę 
Walentego, o którym dosyć często od sio7 
stry słyszał. 

Wizyta ta należała się żonie człowieka, 
który całe swoje życie poświęcił na wiernej 
i poczeiwej pracy dla rodziny Karola. 

Wybrał się więc były oficer na jedno z 
przedmieść i nie bez trudu odszukał ma» 
leńkio mieszkanko, gdzie żyła wdowa Z 
ukochanym synem i trojgiem jeszcze młod- 
szych dzieci: 

Zastał ją samą. 

Spoglądała na niego 2 takiem bezmier- 
nem zadziwieniem, z taką milczącą potęgą 
wdzięczności, że to wzruszyło Karola i zro- 
bił sobie wymówkę, iż nie przyszedł tu 
woześni 

Nie potrafiła go powitać, poprosić, aby 
usiadł. 

Wreszcie, gdy pod wpływem jego zapy- 
tuń przyszła do siebie, głosem, pełnym 
uczucia, szepnęła ; 

— Pan... pofatygował się do nas... jaki 
zaszczyt... mój Boże, mój Boże, jacy wszy- 
scy palistyo jesteście dobrzy ; czem my za- 
służyliśmy na to. - 

płynęło jeszcze wiele chwil, zanim 
przyszła zupełnie do siebie i wspominać 
zaczęła o ubiegłych latach, gdy Karol jesz- 
cze jako uczeń przyjeżdżał na wieś prze- 
swywolić wakacye. 


(.e.n.) 


chu regursy kosztem jej członków, nie mo- 
gę pozostawić bez odpowiedzi artykułu 
kuratora szpitala św. Kazimierza, p. J. 
Zabiełło.. 

Że szpital może więcej mieć gdochodu, 
jeżeli pomyśli trochę nad odi ziem 
spożytkowaniem jedynego w mieście gma- 
chu na teatr i różnego rodzaju przedsta- 
wienia, to udawadniają jak na dłoni cyfry 
przez redakcyę gazety skrzętnie zebrane, 
aw uwadze do artykułu p. Zabiełły po- 
mieszczone. Zapewne, dogodniej jest pod- 
pisać, jak ongi, gotowy kontrakt i nie 
troszczyć się o losy instytacyj, ule utrzy- 
mywać, że ten, kto proponuje zmianę 10- 
kalu dla resursy, „czyni zamach na dobro 
szpitała*, znaczy nierozpatrzeć należycie 
własnego interesu. Szanowny kurator ró 
ca niesprawiedliwe zarzuty, że ci, którzy 
chcą przeniesienia resursy, zekatnwją 
dną karetę, mają swoje prywatne widoki, 
wystawiają jedną więcej kartę do najęcia, 
nie bacząc, Że źle jest dopatrywać korzyści 
osobistych tam, gdzie toczą się rozprawy 
nad dobrem stowarzyszenia, a gorzej jesz- 
cze zarzuty te stawiać tak sobie... od śli- 
ny...,, jak mówi Żółkowski, w znanej ko- 
medyi Fredry. 

Ale przypuśćmy, wbrew oczywistości, że 
szpital straci, pytam sig, czy kwestya ta 
może obchodzić resursg?  Ozy lokator 
troszczy się o swoją wygodę, czy O wygodę 
właściciela kamienicy? Takiego naiwnego, 
któryby reperował swoim kosztem nieza- 
radność lub niedbalstwo właściciela, tru- 
dno znaleźć, a gdyby się znalazł, to może 
sobie marnotrawić „własne*, ale nie po- 
wierzone mu_ przez stowarzyszonych fun- 
dusze, Budować w daj domu, budo- 
wać baż widocznej, korzyści, wiązać się na 
całe lata z właścicielem, znaczy źle admi- 
nistrować funduszami. Eatwiej by mi było 
udowodnić w danym wypadku korzyść u- 
boczną, aniżeli szanownemu kuratorowi 
szpitala, ale tego nie czynię, bo to sprze- 
ciwia się zasadzie porządnej dyskusyi. 
Przy stay porządku damy nasze ko- 
rzystają jedynie z sali balowej podczas zi- 
my, pozbawionej wszelkich sów niezbęd- 
nych, chociażby dla uporządkowania toa- 
lety, a większość kosztem chwilowej kar- 
nawiłowej uciechy cały rok pozbawiona 
jest rozrywki. Ą 

Przypuszczam jednak, że są inne, wyż- 
szej natury KAC które spówodują, iż 
o zmianie lokalu dla resursy w obecnym 
czasie myśleć nie można, to w każdym ra- 
zie wszelkim przybudówkom trzeba sta- 
nowcze położyć weło, byłoby tb marno- 
trawstwo skrzętnie zebranych fuuduszó 
0d wszystkich o dla wygody ot 
mniej mniejszości. 0. 


Wiadomości 


- „Praw. wiestn.* zamieszcza okólnik 
departamentu lekarskiego co do zmiany w 
sposobie wydawania z aptek wszelkich środ- 
ków dyżynfekcyjnych silnie działających. 
W celu uniknięcia wypadków otrucia wszel- 
kie silnio działające środki dozynfokcyjno, 
jak np. sublimaty merkuryuszu, kwas kar- 
bolowy itp., wydawane być winny w ua- 
czyniach słożkowych z naklejonym spiral- 
nie napisem estrzegającym. Takie same na- 
czynia winy być używane do wszelkich 
Środków dozyniekcyjnych, które mogłyby 
być następnie wprowadzone w użycie, W ra- 
zie wydawania na miasto powyższych środ- 
ków w formie proszku, pudełka do. nich 
mają być koloru jasno-czeryonego ż nakla- 
joną na wierzchu sygnaturą ostrzegającą. 

Od dnia 13 kwietnia r. b. za listy pie- 
niężne framco za każde 16 gramów wagi 
będzie pobierana opłata w stosunku £0 k.; 
za każde 15 gramów niefrankowanego zam- 
kniętego listu 20 kop.; ża list otwarty i ża 
każdą ozęćć listu otwartego ż opłaconą 2 
góry odpowiedzią po 4 kop. ; za 50 gramów 
pakietów, wysyłanych pod opaską, 2 kop. 
Niższa. skala opłaty za przesyłką dokumon- 
tów określa się po 10 kop.; za próbki zaś 
towarów po 4 kop. Za niedostatecznie fran- 
kowany list zwyczajny lub zwyczajną po- 
syłkę pod opaską płaci się w stosunku po- 
dwójnym kwoty niedopłaconej. Za asekura- 
cyę listów rekomendowanych oraz pienięże 
nych 10 kop. Za awizacyę listów rekomen- 
dowanych 10 kop. Nowe taksy zagraniczno 
w Rosyi Azyatyckiej będą zaprowadzono w 
miesiąc po otrzymaniu tam uru 22-go 
„Zbioru praw i rozporządzeń. 


7, miasta. 


W kościele parafialnym dziś podczas 
sumy i passyt kazania, zastosowane do u- 
| roczystości. 

= W kościele po-Bernardyńskim dziś 
w czasie shmy wygłoszone będzie słowo 
Boże, zastosowane do uroczystości. 

Na wpisy dla niezamożnych uczniów 
gimnazyum mężkiego w Radomiu w redak- 
cyi naszej złożyli: pp. K... rs. 1, J. 8. re. 2 
1£... rs 3. 

Razem w redakcyi naszej złożono na gol 
powyższy rs, 146. Brak jeszcze na opłatę 
wpisu dia kilkunastu uczniów pilnych a 
niezamożnych. ł 

Zjazd koleżeński. Niedawno donosiliś* 
my, że w d. 25 czerwca r. b. zaprojekto- 
wany jest zjazd koleżeński b. uczniów 
gimnażyum radomskiego, którzy ukończyli 
je w latach 1848—1850. 

Z liezby 83 uczniów, którzy ukończyli 
gimnazyum w r, 1848/9-ym, zmarło Lżetu, 
a 14-tu niewiadomo gdzie obecnie przeby- 
wają, mianowicie: Marceli Arczyński, Sti- 
nisław Borkowski, Józef Masłowski, Sera- 
fin. Morawski, Władysław  Multanowski, 


Władysław Rejnchold, Józef Skorbowski, 
Juljan Smoleński, Wincenty Trzeszczków 
ski, Władysław Wernitz, Wiktor Włó- 
darski, 

2 liczby 43-ch, którzy ukończyli gimuń- 
zyum w r 1849/50 zmarło 13-tu, a pie- 
wiadomo gdzie obecnie przebywa L4-tu, 
mianowicie: Wincenty Czuplicki, Adam 
Gzechowski, Leon Kochnowski, Konstanty 
Kostrzewski, Walery Krajewski, Antóni 
Łapiński, Cyryak Majewski, Andrzej Ma- 
sławski, Ludwik Matulewicz, Gedeon Niki 
forow, Władysław Noskowski, Józef Ostu- 
szewski i Jan Skrzyński, 

Zaproszenia od jednego z kolegów, p 
Chromeckiego, otrzymało 7-iu wiadomych 
z pobytu z r. 18439, a 16-tu z r. 1849/50. 

A co? Artykuły w kwestyi żydowskiej 
u zwłaszcza pomiesżczony w. numerze 
34-m „Gazety Radomskiej”, strony inte- 
resowane pobudził do czynów, na jakie 
tylko zdobyć się mogą i umieją „nasi nie- 
szczęśliwi maurowie: A więc: odinawia- 
nie prenameratorów i nadsyłanie do re- 
dakcyi listów anonimowych z pogróżkami 
tego np. rodzaju, „że jeżeli „Gazeta Ra- 
domska* pomieszczać bądzie bądź sama, 
bądź nutochtonów i tubylców artykuły, 
skierowane przeciw żydom — upadnie i 
będzie zniszczoną [+ 

A co?! więc szlachetna zemsta nad pi- 
smem niezależnem! Bardzo prędko! 

Możemy jednak zapewnić nadsyłających 
nam wszelkiego rodzaju pogróżki (skła- 
dane na dnie kosza), że Się ich weale nie 
Jękamy, jesteśmy przekonani bowiem, że 
ogół popierać będzie pracę naszą i zjedny- 
wać dla „Gazety” coraz więcej przyjaciół 
i zwoleńników. T 

Ogólne zebranie członków resursy, zwo- 
łanc na piątek, odroczone zostało do środył 

Wybory do. deputacyi kwaterunkowej 
odbędą się jutro w sali posiedzeń  magi- 
stratu. Nie ulega wątpliwości, ża w imię 
dobra ogółu z urny wyborczej wyjdą człon 
kowie deputacyi, znający dokładnie sto- 
sunki miasta i obywateli. 

Sprawa kolejowa. Rozprawy w ważnej 
tej dla miasta sprawie toczęły się £ małą 
przerwą przeszło trzy godziny w miejseo- 


telników mało dostępne byłyby wywody 
prawne, jakie przytoczyli obrońcy obu 
stron, można jednak oddać sprawiedliwość 
miejscowej adwokaturze, że sprawa przes 
stawioną została z całą znajomością przed- 
miotu tak pod względem faktycznym, jak 
ściśle prawnym i sędziowie z zupelnie 
przygotowanego materyału będą mogli 
czerpać zusady do wydać się mającego wy- 
roku, którego ogłoszenie nastąpi dopiero 
w przyszły wtorek, 

Władze prokuratorskie wnioski gwe da- 
wała przeciwko zarządowi drogi żelaznej, 
podzielając obronę strony. pozwaiej, 

Ogólne nadzwyczajne zebranie członków 
stowarzyszenia spożywczego pracujących 
na drodze Iwangrodzko-Dąbrowskiej 0d- 
będzie się dziś 0 godzinie 4-ej popołudniu 
w gmachu warsztatów kolejowych. 

Qelem posiedzenia będą następujące 
wnioski, które Zarząd przedstawi do za- 
twierdzenia : 


Bronisław Piętka, Bronisław  Połozaski, '| 


wym sądzie okręgowym. Dla ogółu czy- | 


1) Otworzenie filii w Bzinie w miesłącu 
kwietniu r. b. A 

2) Zorganizowanie i wprowadzenie ra- 
chunkowości filii pozostawić Zarządowi. 

3) Wybór 2-ch członków Zarządu, za- 
mieszkałych w Bzinie, « tem samem qo- 
większenie liczby członków w Zarządzie 
do 6-ciu osób. 

4) Wybór 
zyjnej, zamieszkałych w Bzinie, a le 
mem podniesienie ich liczby do 5-ciu. 

Teatr ruski w piątek zakończył szereg 
przedstawień w mieście naszem dramatem 
Markiewicza „Olga Rancewa'*. 

Teatr polski. Dziś „Mikado? 

We wtorek „Śluby panieńskie* ze zna- 
komitą artystką: Antoniną, Junoszą w roli 
Klary. A 

Koncert p. Łucji Micińskiej. Jutro w 
sóli resursy miejscowej odbędzie się kon- 
cert p. Łucyi Micińskiej, zasłażonej artyst- 
ki dla scony i nauczycielki śpiewu ze 
współudziałem p. Julii Leichniiz, śpie- 
waczki, p. Bt, Grodeckiego, barytonisty, 
orkiestry wojskowej pod kierunkiem p. 
Bednarza oraz amatorów pp. W, B. i K. BH. 

Podczas antraktu amstorowie odegrają 
obrazek sceniezny p. t. „W gabinecie Jego 
ekscelencyi:* ję ref 

Zabójstwo. Onegduj na trzeciej wior- 
ście szosy kielecko-radomskiej znaleziono 
zwłoki Zmrycha Lihwelda, zamordowanego 
przypuszczalnie z poniedziałku na wtorek 
W nocy. 

Zarych. Lihweld liczył czterdzieści, lut 
zycia i był ftrmanem, zamieszkałym stale 
w Zwoleniu. 
Śledztwo w toku. 


ch członków komiżyi rowi- 


s 


Niekrologia. 

Duia 3-go kwietnia r. b., t.j. we 

środę, jaka w pioraswą bolesną 

rocznicą. zgonu Ś. p. Maryi, 2 
Wietrzykowskich Her a h- 
skiej, odprawiońem będzie o godz. 11 
rano żałobne nabożeństwo w kościele w 
Cerekwi, na które rodzina znajomych i 
przyjaciół zmarłej zaprasza. 


CY EE MA Pala Lt 
Dnia 3-go kwietnia wę środę, ja- 

ko w. pierwszą rocznicę śmierci, 

0 godz. 9-ej rano w kościele po- 
Beruardyńskim odprawione bę- 
dzie nabożeństwo za spokój dąszy 6. p. 
Maryi 2 Wietrzykawskih Żerań- 


Podziękowanie. 


Wielebnemu Duchowieństwa, kolegom, 
przyjaciołom i znajomym oraz wszystkim, 
którzy raczyli przyjąć udział w odprowa- 
dzeniu na miejsce wiecznego spoczynku 
zwłok ukochanej żony mojej, Maryi z Ko- 
lasińskich, Łuniewskij, oraz za” szczery 
objaw współczucia składem serdeczne po- 
dziękowanić 

Przyjmijcie staropolskie „Bóg zapłać! * 
od tego, który stracił nadzieję całego ży- 
cia, mujlepszą i najukochańszą towarzy- 
szkę. 


Łamiewski. 


4 okolicy. 


Z Szydłowca korespondent, nasz dono 
si: W dniu 23 b. m. zakończył w mieście 
naszem żywot doczesuy Ś. p. Attoni Julian 
Długosz, magister farmacyi i. właściciel 
apteki. 

Zmarły cieszył się opinią zacnego i 
| uczetwego człowieka. 

zwłoki ś.p. Antoniego Juliana po od- 
prawionom nabożeństwie w kościele para- 

lnym odwiezione zostały do Warszawy, 
celem złożenia w grobie familijnym na 
cmentarzu powążkowskim. 

W mieście i okolicy spokojnie — wiosna 
opóźniona nie dozwala na rozpoczęcie ro- 
| rót w polu, narażając rolników na większe 
| koszta, jakie ponieść muszą przy zasie- 

wach wiosennych, 

W liście następnym, jaki włtrótce na- 
deślę „Gazecia't, pomówię obszerniej o po- 
trzebach miasta, obecnie zaś zwracam u- 
wagę na potrzebę lepszej obsługi publicz- 
ności przez miejscowy urząd pocztowy. 

2 Bzina. W okolicy naszej rzeka Ka- 
mienna a raczej jej wiosenne wody przeszły, 
| nie wyrządziwszy prawie żadnych szkód, 


Nowy Młyn. 


| ód KÓ NÓG — — LEŚ 


| pożytkiem dla ogółu a z ko! 


| przerwały tylko groblę w miejscowości: 


W pierwszych dniach kwietnia r. b. | 


otworzony będzie u nas sklep spożywczy 
stowarzyszonych oficyalistów dr. żel. Iwan- 
grodzko - Dąbrowskiej, nie wątpimy, że z 

cią dla sto» 
warzyszonych działać bydzie, Więc „Szczęść 
Boże pożytecznej pracy. Nie możemy jed. 
nak zrozumieć dla czego Stowarzyszeni 
nio przyjmują do swego gronu osób po za 
obrębem drogi żelaznej stojących. Czy tu 
odrębność. przyniesie korzyść ? 

Dla czego? — zadajemy pytanie Szanow- 
nemu Zarządowi dr. żel. Iwaugrodzko-Dą. 
browskiej, budowa szosy do rampy towaro- 
wej odłożóną została, ku utrapieniu i stra- 
cie dostawców, do róku przyszłego. 

Gzyż dla tego, że. J., entreprener, nie ma 
czasu (sie) w tym roku. prowadzić toj bum 
dowy, bo ma większe już rozpoczęte, godzi 
się horażać iuteresy ogółu a zapówne. i 
swoje” 

Ożyż prócz p. J. mie ma ludzi, którzy 
budowę tej niezbędnie nam potrzebnej 
wiorsty drogi wzięliby na siebie? Gotowi 
jesteśmy ślużyć ódpówiedniemi adresstni 
osób, pragnących w tym roku dokonać tej 
budowy, jeśli to potrzebne Zarządowi, 

Panowie z Zarządu źle się bawicie, jeśli 
dla interesu jednostki poświęcacie intere- 
sy ogółu. 

Ostrowiec w marcu: 
Bydziłbym, żo mieszkam w samej 
nie błądząco po ulicach « 


Jestynie, 


Może i do życia byłaby ochota, 
Gdyby nie ów wstrętny, ciągły widok... błota 

Oto panorama ostrowieckiego grodu, do 
czogo dodać nuleży całą masę skupionych 
domiców i chsłup, po większej części po 
zbawionych łolkciowego nawet podwórka, 
© ogródku gdziekolwiek nie ma i mowy! 
Towarzystwa ubezpieczeń od 
noby w dziesięćkroć podwyższyć sekt: 
racyjną opłatę, aby w danym razie nie 
paść ofiarą 4 la Zabłocki... 

Miusto, stanowiące krańcową stacyg Ko: 
ei, liczące do 6.000 ludności, otoczone licz- 
nemi fabrykami, a niemające nawet rynku 
drukowanego — to ciekawe  zjawiskol 
Prawda, że szost, wiodąca do kolei, mija 
miasto, podrożujący jednak mijają go 
prawdopodobnie dla tego, iż... śmierć 0d 
utonięcia w ostrowieckim błocie niezbyt 
ponętna! 

A sanitarne warunki? chyba gorszych 
nie żąda najzjadliwszy tyfus (eałe szezęście, 
że na bruk lekarzy obecnie miasto skarżyć 
się nie może 1) 

Brteściłem tu w lirótkości pierwsze śwe 
wrażenia, może z zasem znajdę w tym 
medalu i odwrotną stronę, a wtedy jej wi- 
dokiem podzielę się z ciekawszym czytel- 


nikięm. J. Ko... 


Z Wisły I dopływów. 


Z Połańca d. 25 marca 1888 r. 
_ Zalani po dachy... (o za okropność stać 
się pastwą wody — rozszalałego żywiołu! 


gnia powil= 


Jakże poruszającem i bolesnem jest nie 


szczęście, jakie dotknęło ludzi. 

„Dnia 23 marca posianiec wręczył mi 
bilat jednego z sąsiadów o zatopienia po 
duchy” pięciu wsi: Szwagrowa, Trzciauki, 
Matlaszówi, Sworonia i Nakola, położy” 
nych w dolinie osieckiej między Osieki 
a Polańcem. URE 

Wskutele zatóru poniżej Osieka woda 
we wsi Nakol przerwała wał i całą siłą na 
wspomnione wsie uderzyła, 

„ W ciągu kilku godzin sterczały już tyle 
ko dachy i kominy. Mieszkańcy schronili 
się na strychy domów bez żaduej pomocy 
i środków do życia. 

„Niektórzy dobytek wyciągnęli z sobyp 
wielu straciło całe mienie. 

Jęki i płacz tylko słyszałeś z pod stry- 
chów. 

Dla głodnych otworzono spichlerze br. 
Potockiego. 

Parafianie połaniecey chętnie otworzyli 
serca swoja i spieszyli nieszczęśliwym z 
ratunkiem i żywnością. 

Trzeci już dzień, szlachetni dowożą, fur 
rami zgłodniałym chleb i dzielą łakną- 
cych, 

Straty większe okażą się dopiero po 
opadnięcia wody, 

Nieszczęście dotknęło Serca nasze i z0< 
smaciło nas; smutkiem tym dzielimy się 
2 czytelnikami. Nie jest cn dziś zapewnie 
Jetynym na Powiślu, ale da on miarę nę- 
dzy, jaka ludzi nawiedziła i skieruje sera 
Re» i współczucie tam, gdzie ich po” 
rzeba. 


Ks. W. Siek. 


ma 


8 


Zawichost d. 25 marca. Na puszczanie 
Jędów na Wiśle czekaliśmy z niecierpliwo- 
ścią i niepokojem w sercu a tymczasem 
Jody szczęśliwie ruszyły; wylewu nio by- 
ło wdzwyczajnego i szkód prawie żad- 


ch. 
Wfespodzianka to prawdziwa dla miesz- 
knioów Powiśla, Od' dnia wczorajszego do 
obecnej chwili wody spadło 18 cali, zalane 
Jąki i pola po stronie lubelskiej, wynurza- 
jsię z pod wody, kra rzadko płynie, prze- 
gożnicy przygotowują krypy, czółna i ło- 
die do letniej kampanii, Śniegi z pól zni- 
ktęty, skowronki przyśpiewują i wzywają 
pracowity ludek do pracy około roli, 

A. 


Janowiec id. 26 marca. Zator na Wiśle 
mął. Woda przeszła przez wał ochron- 
my około wsi Janowiec i Brześce i zaluła 
pól do wsi tych należących. 
czywół d. 26 marca. Zator spłynął. 
Niedaleko, wsi Ostrów w gminie Trzebień 
uformował się zator, wskutek czego woda 
wystąpiła z brzegów i zalała wieś Kraski 
w gminie Świeże, Włościanie uratowali 
śię, obsiadłszy dachy swych domów. Pięć 
* ituk bydła, 20 owiec i 2 konie utonęły. 
_ 1 jednego z włościan: zabudowania gospo- 
-dafeże zrujnowane. 


Mniszew d. 26 marca. Dwa lata temu 
16d ma Pilicy zrujnował most taryfowy, łą- 
powiat, kozienicki z grójeckim. Ro- 

j do obecnej chwili postępowały i naj- 

ma kilka tygodni most miał być u- 
kończony i oddany do użytku publicznego. 

Losy inaczej chciały, dziś o 10 rano wo- 
du w Pilicy wezbrała i dążąc do Wisły, 
całą masą lodu uderzyła na most i zdruz- 
połałago. || 
18 pali, podpierających most, runęło; 
Jósążni mostu już nie ma, materyał drze 

poszedł z wodą. Lody idą ciągle, prze- 
* prawy nie ma, komunikacya zatem nasza 
_ Warszawą niemożebna, wątpię, by pręd- 
ko ręglovaną być mogła. 

a d. 26 marca, Na trakcie, pro- 
OGR z Brzózy do Głowaczewa, około 
młyna Trawka za mostem: wody Radomki 

piły z brzegów; trakt zalany, komu- 

ya odbywa się łodziami. Głębokość 
8 łokci. 
iałobrzegi d. 28 marca. Lody na Pi- 
"cząstkowo ruszyły już w poniedziałek 
25 b. m., przy temperaturze -- 50 
rura i przy deszczu, który prawie 
sy dzień padał. 

We wtorek niebo wyjaśniło się i zapo- 
wiudała się piękna pogoda, przy tempera 
turże zrana -- 70 Róaumura. Publiczność 
spragniona cieplej pogody i wrażeń, licz 
nie zgromadziła się na obu mostach, chcąc 
się ostatecznie doczekać całkowitego ru- 
szenia lodów. 
_ Lody ruszyły dopiero po godzinie 4-ej 
łudniu, przy temperaturze +- 109 
mmura i pięknej pogodzie a w nocy 
dnia puściły całkowicie. 
Wczoraj kra obficie przez cały dzień 
płynęła, przy temp. k 30 Reaum. i dniu 

pchmuroym, w którym jarmark był 
mniej luinym ż przyczyny złych dróg. 
Wypadków z ludźmi lub inwentarzem ży- 
wym nie było; kilka stodół nadbrzeżnych 
i domek, BR w roku zeszłym, 
obecnie rozebrano. Wogóle poziom wody w 
róku bieżącym jest znacznie niższym od 
wazłotocznego. Dzięki energicznej bezu- 
staunej pracy dworzan i mieszczan, most 
został nieuszkodzony. 

pochmurno, śnieg pada, ziemia 
poścyta znowu białym całunem — tempe- 
Tatuta O” Renu., ciśnienie barometryczne 
7563 od poniedziałku do dnia. dzisiejszego 
burometr posunął się tylko o 2 stopnie w 
górę. 

Wadług relacyj pism warszawskich Wi- 
śła na całej długości swojej już ruszyła. 
Z powodu licznych zatorów a w następ- 
atrie gwałtownego i dużego przybora wo- 
dy, w wielu miejscowościach rzeka wystą- 
| ew, zatapiejąc znaczne prze- 

enie, 

Najwięcej, jak dotąd, w dole Wisły 
cień Rów Dwór i okoliczne wios] 
Oraz okolice pod Włocławkiem. 

Pod Nowym Dworem kilkoro ludzi zna- 
szło śmierć w falach rozszalałego Ży- 
wiołu. 

Most na Pilicy pod Mniszewem woda 
zniosła, 

Wieś Skiersy pod Nowym Dworem zu- 
pełnie zniszczona, inwentarz zatopiony. 


| 


Z kraja. 


W Kaliszu, jak zaznacza organ miejsco 
wy, znajduje się domów 442 i stałej lud- 
ności 17.778. 


kach 1i V, funtowych z firmą: 


jar- 
szawskiej Fabryki Miaka- 
ronów L. Kńrzyinuskiego i 
tylko za dobroć takich, Jako rzeczy- 
wiście własnego wyrobu f- 
bryka odpowiada, 


Młody człowiek 
umiejący dobrze mówić po ruskui po polsku 
potrzebny zaraz. Wiadomość w sklepie 
korzennym w domu W-go Staniszewskiego 

przy ul. Lubelskiej, 


Wiadomości polityczne. 


W komisyi izby poselskiej w Berlinie do 
obrad nad reorganizacyą władz admini- 
stracyjnych i. administracyjne - sądowych 
oświadczyli członkowie polscy — według 
sprawozdania referenta, bar, Lynckera — 
że życzenia ich co do instytucyj autono- 
micznych idą dalej, aniżeli to przedstawia 
projekt rządowy, ze względu utoli ua przy- 
musową sytuacyę, w jakiej się W. Ks. Po- 
znańskie z ramienia rządu znajduje, nało- 
żyli sobie członkowie polscy pewną po- 
wściągliwość. Gdyby przyjęto proponowane 
przez nich zmiśny, głosowaliby za całą 
ustawą, obecnie atoli zmuszeni są, po 0x 
rzuceniu ich wniosków zająć na razie sta- 
nowisko odporne ze względów narodowo- 
politycznych jak i subjektywnych, a to 
atego powodu, że w obecnej redakcyi widzą 
zawsze nioprzyjazno usposobienie dla na- 
rodowości polskiej, a nadto, zaprowadza- 
jąc zatwierdzenie 1 nominacyg dla stano- 
wych korporacyj tam, gdzie tego dotych- 
czas nie było, wprowadza się nie polepsze- 
nie, lecz. pogorszenie istniejących stosun- 
ków administracyjnych. Jakie stanowisko 
zajmą polacy w pełnej izbie, tego polscy 
członkowie komisyi nie wypowiedzieli; za- 
warowali sobie atoli stanowisko zasadnicze 
do całego projektu, który obok pewnych 
zalet, zawiera niemało stron ujemnych. 

„„Post'* zamieszcza komunikat urzędowy 
o stosunku Anglii do Niemiec, który wy- 
wołał tu sensacyjne wrażenie. Artykuł ten 
dowodzi, że Anglia nie ma żadnego powo- 
du wobec umizgów niemieckich porzucić 
stanowiska przyjacielskiej neutralności, 
jakie zajmowała dotąd wobec potrójnego 
przymierza. Jeżeli Niemcy wobec dzisioj- 
szego położenia Buropy zdecydowały się 
uznać Anglię znowu za potęgę, mającą 
jeszcze jukieś znaczenie w świecie, to An- 
glia, pamiętając o zasadzie Zimeo Danaos 
ot dona ferenłes, woli w każdym razie 
wytrwać przy zasadzie entente cordiale 
wobec mocarstw centralno-europejskich, 
nie zamieniając jej w formalne przy- 
mierze. 

Z Brukseli donoszą, że król Leopold od 
czasu katastrofy wiedeńskiej jest cierpią- 
cym, zamkniętym w sobie i zgoła z nikim 
się osobiście nie komunikuje. Stan ten 
moralnego cierpienia pogorszył się jeszcze 
w ostatnich dniach wskutek wiadomości, 
które dwór otrzymuje z Budapesztu. Ce- 
sarzowa austryacka, na którą katastrofa 
rodzinna zrobiła niesłychane wrażenie, 
długo. stawiała opór boleści i przygnębie- 
niu, ale w końcu uledz musiała. Do fizycz- 
nych, reumatycznych cierpień przyłączyły 
się chorobliwe przywidzenia, zdaje się jej, 
że mie powinna cesarza ani na chwilę 0- 
puszczać, boi się o niego, a ztąd wiele wy- 
nika niedogodności i kolizyj. Nadto opa- 
nowały ją jakieś przywidzenia, odnoszące 
się do dzieci; zamyśla się często i zdaje 
się jej wówczas, że dziecię na rękach pia- 
stuje. Jest to słkutek nietylko nieszczęścia, 
ale i zmienionego sposobu życia; cesarzo- 
wa przebywała prawie ciągle w górach lub 
siedziała na koniu. ; > 

"We Włoszech zanosi się na sensacyjny 
proces polityczny 0 Ja Wilson. Rodowód 
sprawy jest dość zawiły i z tego powodu 
mniej interesujący. Na razie wystarczają 


| cem będzie może zaznaczyć, że proces ten 


zojmuje wyłącznie opinię publiczną we 


| nie, 08 


Włoszech i wywołał cały szereg burzliwych 
scen w parlamencie włoskim, gdzie opoży- 
cya, korzystając z okazyi, w niebywale 
szorstki sposób napadła na najbardziej 
skompromitowanego ministra wojny. 
Gazeta „Narodni Duewnik* stwierdza, 
że na notę regencji do księcia czarnogór- 
skiego, zawiadamiającą o zmianie rządów 
tenże książę odpisał własnoręcz- 
cdcza on, że po zaszłej zmianie 
wrócić wiany dawne przyjacielskie między 
dwoma bratniemi ludami stosunki. 
Gazeta „Velika Śrbija* wielce się z po- 
wyższego objawu cieszy, gdyż z ustąpie- 
niem króla Milana ziściło się najgorętsze 


| Serbów i Czarnogóreów pragnienie. Za- 


czyna się, mówi ten dzi 
litycza nietylko dla Serbii obecnej, leczi dla 
graniczących z nią serbskich krajów: oży- 
wia oma nadzieje „wszystkiego Serbstwa". 
Dotychczasowe nienaturalne rozdwojenie 
Serbii z Czarnogórą wychodziło tylko na 
korzyść Austro-Węgier, zaklętych Serbii 
wrogów i ustać dziś musi. Szczere poje- 
dnanie dwóch ludów nieodzownem jest dla 
wyzwolenia serbskich dziedzin Bośni i Her- 
cegowiny i zjednoczenia wszech Serbów. 


ik, nowa era po- 


Z ostatniej poczty. 


Z Berlina donoszą: Obdarzenie członka 
centrum, barona Hiuene, osobiście przez 
cesarza orderem orła czerwonego na Obie- 
dzie parlamentarnym u ks. Bismarcka, u- 
ważają tu powszechnie za zapowiedź zbli- 
żenia się rządu do katolików, celem opar 
cia się na nowej większości katolicko-za- 
chowawczej, z pominięciem nacyonal-libe - 
rałów, W takim razie Bennigsen usunąłby 
się napowrót w zacisze życia prywatnego. 
Wątpliwem jest wszakże, czyli Windthorst 
jako banowerczyk, zatrzymałby wówczas 
przewodnictwo centrum katolickiego. Prze- 
szłoby ono prawdopodobnie w ręce Huene: 
go lub Schorlemera, W Westfalii ma po- 
wstać polski dziennik dla licznych tu bar- 
dzo w tym przemysłowym okręgu robot- 
ników Polaków. 

Z Wiednia donoszą: O zdrowiu cesarzo- 
wej niapomyślne krążą wieści. Z przyczy- 
ny właśnie cierpiącego stanu swego nie 
może jechać cesarzowa do Wiesbaden. 
<ŻŻŻŻŁŁŁŁŁŁŁŁ 


Reklamy i Ogłoszenia. 


Miarkus Iiosen, agent wełny 
Warszawa, ulica Pawia N. 12. 


OBUWIE 


męzkie i damskie 
z wyborowego materyału, 
trwałe i pięknie wykonane 
poleca Magazyn nowo otworzony CY. 
len Wojciechowski 
w domu W-go Nowakowskiego przy ulicy 
Lubelskiej, (tan gdzie skład wódek 
F.' Jankowskiego. 


Z targów zbożowych i pro- 
duktowych. 
W. Radomiu na 


czwartkowym d. 28-g0 
marca r.b. płaconi icy £. 2 
1a. 6.85—6.00, korzóc żyta f, 230 ra. 3.75—8.80; 
korze jęcemienia £, 200 rs. 3.30, dwurzedowe: 
o. 350, korze owsa (140 ta. 27000 
orzec tatarki rs. 3.70, korzec grochu ra. 6.80— 
5.9, karsec karol ze 120 (a 
miczyny korzec czerwonej płacono ra. 45— 
oj biala bem pokopa. o © 7 
W Warszawie d. 29-go marca r. b. na targu na 
pisea Miskomakiego taposobianie na pezenioę 
ło słabazo. Płuceno: korzeo przenicy 242 £. 
wagi ra. 6,46, żyta 282 £. wagi rs.4 05, jęczmio- 
mia 202 £, wagi rs. 4,20, owsa 1424. wagi r 


2.86 
Otowiła. W Warszawie d. 29go marca. Uspo- 
sobienie na okowitę było mocniejsze; płacono 


mloć 2.20 
W Hamburgu usposobienie na okowitę spokoj. 
„Mgr adomia zdetał 
y dotalicenej płacą kop. 16, Dalsza zwyżka 
cen” ozekiwant. W Warszawie, Potersburgu 1 
Kijowie usposobienie mocne i zwyżkowe. 


Za funt w sprze- | 


Ostrowiao d..27 marca (Zbośr). Sprawozdania , 


domu zbołowego „Korolco i Kopeć”. 

*iskatek braku! dowozów ruch zbożowy bat- 
dzo nieznaczny. Pszeniea_czerwona 242 funt. 
brutto korzee rs. 540 — 5.50, wyborowa biała 
korzoć ra. 5.55 — 5,66; żyto 232 f. koraco ms. 
3.36 —8,60; jęczmień 202 £. korzec ra. 8.20— 


350; owies IAŻ £. korzoc ra. 2.26 — 2.50; groch | 


262 £. (mocno) korzec rs 4.50 — 5.00. Koniezj 

ny czerwonej prawie nie ma, posiadacze ma- 

Jysk pią Bida m. 40-56. Za bia, 260 
m. 16—28. 


Cena ogłoszeń 
W „GAZECIE RADOMSKIEJ" 
Ogłoszenie zwytzajne: za 1 wiersz pe- 


titowy lub jego miejsce ża każdy raz kop. 


5.— Reklamy 1 wiersz gurmontowy kop. 
42.— Nekrologi za 1 wiersz kop. 40. 
Za dołączenie: ogłoszeń, prospektów itp. 


jednorazowo rs. 6 oprócz opłaty poczto- 


wej (1 kop. od 1 łuta wagi egzempl.) 
Ogłoszenia oprócz Redakcyi w Radomiu 
przyjmuje Warszawska Ajentura ogłoszeń: 
a )8 


Dom z odpowiedniemi zabudowaniami. i 
placem przy ulicy Trawnej. W posesyi tej 
Blat sześciu islnieje skład. drzega, wę- 
gla i materyałów budowlanych i także 
jest do nabycia w każdym czasie. 
Interes powyższy przy niewielkiej pracy 
i umiarkowanym kapitale zabezpiecza 
przyżwoite. utrzymanie. 
Wiadomość w redakcyi „Gazety Radom- 
skiejć 
MP Są do nabycia w księgarnia: 
wydano przem Pluto v. Reusoner: 


MULEPSZA AETODA 


do nauczenia się języka 

miesiącach bez nauczyciela: ki 

60, kurs wyższy ra. Ż. Mi 
mową dla samoul 


NOWSZY MAW 


i do bardzo prędkiej nauki rysunków, pi- 
czytania i rachunków nawet bez nauczy 
aj 2 wzori ysinków i metodyką k. 26, 

tylko m wzorkami k. 10, bez wzorków kop. 5. 
yśliwi Giomz, albo Strzelcy Alpejscy, powieść 
romantyczna, tłomaczona z niemieckiego, k, 10. 
Powiasiki niemiecko-polski kop. 18. 
SKled główny w koięgarni.Gobstinora i Wolfa 
w 


Jarszawie. 


dzieła 


Mężczyzna samotny, w sile więku, in- 

enia uznany jako zdolny rolnik 
i administrator, pód względem czego, ja- 
koteż charakteru osobistego mogący Się 
powołać na opinię poważnych sąsiednich 
ziemian — z powodu zaszłych rodzin- 
nych okoliczności poszukuje w tym kie- 
runku obowiązku lub też posady: rach- 
mistrza kasyera albo magazyniera w 
każdym czasie. Interesówanym bliższej 
informacyi udzieli Redakcja „Gazety 
Radomskiej." 


'OWOCARNIA 


WIKTORA BRATZA 
Wielki wybór kwiatów naturalnych, świe- 
żych i robionych. 


Po 48 rubli 
SERWISY STOLOWE 


2 pięknie maloranej porselany 

na 12 osób, składające się z 110 sztuk. 

Serwisy do kawy i herbaty na 12 osób 
od rs. 5 do rs. 15. 

Serwisy do octu i oliwy od rs. 2 kop. 50 

do 5-ciu rubli. 

Serwisy do wódek i likierów od rs. 2 kop. 
50 do 8-miu rubli. 

Gustowne żardinierki i wazoniki od rs. 1 

para 

nadeszły do 


Składu Lamp i Porcelany 
Adama_ Cybulskiego 


za wiadro w sprzedaży hurtowej 820: czyli gar- | Ulica LUBELSKA, wprost hotelu Rzym- 


skiego. 
Tamże od 1-go kwietnia do świąt wyprzedawać 
się będą towary wysortowane po de 
kosztu. 


FABRYKA, kapeluzy tomkogrch i Aleorych 
przyjmuje kapełusze damskie i męzkie do 
Praia i przerabiania, Eracownia kwiatów w 
dobrym gatunku, pięknych a tanich przyjmu- 
je wszelkie zamówienia: do magazynó 
ketów 3 wykona Je get zajecia 
Blitsza wiadamożć w OWOCAENI W. 
$za, uliea Lubelska, gdzie dostać można kwiź 
ów wspomnianej fabryki. : 

A, Wójeicka. 
Róg Spornej i Górsk w domu Witkowskiego. 


j 
ą 


W ZAKŁADZIE | 
OGRODPNICZYM 
Józefa Gaczeńskiego 
przy dicy Spacerowej w Radomiu | 
są do nabycia 
Nastona Ogrodowe uk v- | 
ywa, jakatea Eriatowe, zastosowano 
do naszego klii i. Rośliny oreoz tea 
kyacónty, ulpany.kyitnące, oraz donco 
Kwiatowe we właściwej porze jnk ró- 
wnicż drzewka owocowo po 30 kop. za 
astukę. 


Mieszkania 
do wynajęcia od 1 lipca przy ulicy Labolekiej 
p od frontu; 
Na (m piątrto:6 pokoi, przedpokój, kuchnia 
1 spiżarnia 
fa 2-m piętrze: 3 pokoje bez kuchni. 


| Potrzebuję kupić pięknego Owsa 
węgierskiego , jednostronnego, późno 
dojrzewijącego, korcy 78! do siew. 
Adres: Kowczy księztwa Łowieckiego 
w Spale, poczta Tomaszów Rawski. 


Kńoniezyna czerwona 
bez kanianki, około 10 korcy do sprzeda- 
nia, Wiadomość w Sobieniu, poczta Koń 

skie. Próbkę obejrzeć można w Redakcyi 
4 „Gaz. Radomskiej. 
Cena rubli 50 za korzec. 


W majątku Klonowice 
pod Skaryszowem. 

jest do sprzedania 150 korcy kartofli ce- 

bulek, zdatnych na gorzelnie i do sndzenia 

ma tenże zam ocl, po_ 18. | kop. 20 za ko- 

rzec na miejscu— Oprócz tego 50 korcy 


Oba mieszkania x drwalniami i piwnicami. 

Na $-m piętrze 1 pokój i drwalnis od I kwię- 
tnia. Wiadomość u właścicielki domu J, Bał- 
kowskiej obok Towarz. Kredyt. 


Ziemskiego. 
Siodlo do sprzedania, Wiadomość w 
domu Jakowskiego 2 piętro Nr. 1 mie- 


szkania, od godz, 2 do 5. 


- MLEKO 


łubinu niebieskiego po rs. 3 kop. 50/za 
korzec 250 funtów. Zaleski, 


Rękawiczki oficerskie 
x fabryki 

Szolca w Petersburgu 
w znacznym wyborze 

w majlepszych gatankach do nabycia. 
w Perfumeryi 

ALEKSANDRA HAKRTLA 
ulica Lubelska, dom W-go Landaua. 


WYOBOWOWAe | —— a rak 
Salonik, sypialnia i kuchnia, pięknie 
umeblowane, do wynajęcia na: mój, 


mobra Malezew ne, do wyńe m 
czerwiec, lipiec i sierpień w Warszawie. 


pod Radomiem przyjmują zamówienia ma | Wejście oddzielne frontowe, cena umiar- 
dostawę MLEKA do domów prosto od kowana. Wiadomość w Redakcyi. 
krów codzień rano ilościach ożnaczonyth | gęządea-rólnik, z dobreni świa- 


Garniec kopicjek;20. dectwami, po kilka lat gospodarujący w 
020- 


jednem miejscu, poszukuje pomi 
Blitsze informacye i zamówienia w redak- w Ro- 


nia od św. Jana r. b. Wiadomi 
cyi „Gazety Radomskiej _dakcyi „Gazety Radomskiej. 


wm ap ww” ap Sw Ac | 
Fabryka Świece Stearynowych 


„WE£ŁLOCHLY” 


poleca Śzanownej Publiczności nowo wydany gatunek 


Świec Salonowych 


z stearyny wyborowej. 
Fason bardzo praktyczny, do każdego lichtarza odpowiedni, za- 
granicą powaztchnie ażywany, szczególniej do fortepianów, ży. 
fandoli, biórek: £ stolików do kast. 
Dostać można w Śkładzia Tubaeznym W-nych Braci Polakiewicz 


doyq sż Tum; 5 


1 funt 23 kop. 


przy ulicy Rwański 


BE. NAWROGKI l 


grey ulicy Tutelskiej, dom Dra. Płużańskiego, w. Radomiu. 
mańtowy i detaliczny Sklad 


Bi vAFTY, ŚWIEC i MYDŁA 


Świece Kościelne 

M woskowe, zółte, biało — kościelne stearynowo.— Na obstalunki wyko- 

nywa się Paschały różnej wielkości i ozdobne po cenach fabrycznych, 
Polecam Świece corkiowne czyste i złocone w różnych wielki sh. 


ISS 


bom 0 5-6iu pokojach z kuchnią, ogro- 
dem owocowym, warzywnym i zubudó- 
waniami góspodarskiemi w m. Opoczni 
stacya kolei żelaznej Twangrodzko- D; 
browskiej, jest do sprzedania każdego 
czasu, Wiadomości co do kupna udzielić 
może W-na_Czyszkowska w Radom 
ulica Górki Lubelskie dom W-ej Waks- 
man — W-na Barcikowska w Wórsza- 
wie ulica Krucza Nr. 18, lub Rejent 

TE Hóbner w Opocznie. 


Poleca Handel Win 
STEFANA SZERSZYŃSKIEGO | 


JWW. 1 WW. Panom 


Nasiona świeże wyborowe 


pastewne, ogrodowe i kwiatowe 

grarantowane: Marchew, Buraki, Koński 

ząb, Zea mais prima, Virginia, Trawy, 

Koniczyny, Serudella itd. Ceny Urniarko- 
Wsne. 


| UBBBATA 


Najwyżej zatwierdzonego Towarzystwa 


„BAZYLI KLIMUSZ TN. 


Czarna od rs. 1 kop. 40,403 rubli, Kkwiatowa i Lansin cd 
rs. 2 kop. 50 do 7 rubli, Żółta, Zielona iw puszkach na 
różne ceny. 

Rozważanie herbaty dokonywa się wyłącznie w składzie głównym, zkąd wysyła 
się do wszelkich miejscowości, zarówno do handli własnych, jak i na żądanie 


pp. nabywców pocztą lub drogami żelaznemi. 


MAGAZYNY TOWARZYSTWA 


w MOSKWIE: 1. Woroła Borowiekie, skład główny i kantor — 2, Wołchon- 
ka, dóm ks. Druckiej.Sokolińskiej— 3. Twerskaja, dom Śazikowa — 

4 je Worota, w gmachu magazynów iljińskich. 

w PIST! BURGU: 1. Ulica Michajłowskaja, dom Hotelu Karopejskiego— 
2. Róg Znamenskiej i Basejnej, dom Jegorowa. 


-—— w WARSZAWIE, ul. Niecala 


w KIJOWIE: Na Kreszczatiku, 2, Ulica Aleksandrowska, 

w CHARKOWII Piac Mikołajewski, dom Granowskiego. KL 

w BAKU, a> JARMARKU NIŻEGORODZKIM i na wszystkich UKRAIŃ- 
SKICH. 

w BADOMIEU: w znaczniejszych składach kolonialnych. 


sa 


dhe 
Mabi ak 


h Krajowa Spółkowa Serownia 


Knuszyna Bokowno 


poloda 

Sary. najwytworniejszego smaku, przewyższające wszelkie dotąd znane 
gy sery krajowe ii w nieżem nieustębujące oryginalnym serom zagranicz» 
U nym. mianowicie: 


ROMADORA ostry „Szwareenherz* 
= słabszy „Wenafehatel* 
KILIBACH 


„Brie! i inne. 
Główną sprzedaż i zamówienia na Radom 1 okolice załatwia firma 


St SZERSZYŃSKI w Radomiu. 


> Tr F MSTTWE 


DI KŁSZŁACYCHĘ 


i Oslabionych, 

Wyłączna sprzedaż w Aptokach i Składach Aptecznych w Królestwie i Cesarstwie. 
Ekstraki i Karmelki „Leliwa 
Kone syonowane przez Władze Lekarskie, nagrodzone na Wystawach Hygieniczno 

fl ) 


Lekarszich listem pochwalnym i medalami — flaszka ekstraktu kop. 353 paczka 
karmelków 4.5 kop. — Sprzedaż główna w Radomiu u pp. Mecha i Hnertla 


ST GE Sci” ST ri BE FE WI ób: 


4 
W 
s 


ć AA AK 
Wina Gruzińskie 
Biale, Czerwone, Szam- 
pańskie 
orsz musujące Claret 
z winnic Ka. Bagration-Muchrańskiego. 


naka lepszych Win Kaukazkich, nioustępnjące, w połności wysokim | 
gatunkom win franouskich a 0 sto procent od tych ostatnich tańsze, jedyne, | 
jakie zaszezycono, zostały: na Wysławio Moskiewskiej w x. 1882 najyysceą siagkoda: 


HERBEM PAŃSTWA. 
Główny Skład dla Królestwa w Warszawie Senatorska Nr 24. 

KE= W Madomiu dostać można w handlsch pp. L. MICHALSKIE- 
GO i W. GRUSZCZYŃSKIEGO. | 


Dla W%* Pp. Rolników! 


L. Michalski w domu Nr. 95 J, Helbich Nr. 129 
w Radomiu przy ulicy Lubelskiej 
zopatrzyli swoje składy, jak lat poprzednich, w nasiona gospodarskie 
i posiadają: 
Nasiona traw, roślin psstewnyćh i okopowych : maretywi, bura- 
ków, lucerny, końskiego zębu i koniczyny. 
Gips rolniczy w najlepszym gatunku. 


Worki i wańtuchy z pierwszorzędnych fabryk w różnych 
gatunkach ę 


o 
© madaktos i wydawca E. łaniszewski. 


odmóao Tfemtypó—r. Paxown, 18-10 xapra 1880 r. 


i J. K, Tezebińskiego w Rador 


